
PRENUl\lERATA 

Piotrków, dnia 18 Listopada (1 Grudnia) 1901 r. , N~ 48., 
I 

OGŁOSZENIA 
w MIEJSCU: 

rocznie . . . . rb. 3 kop . 60 
pól rocznie . . . rb. 1 kop. 80 
kwartalnie. . rb. - kop . 90 
Cena pojedy,\ezego numeru k. S. 
Dopłata za odnoszenie-15 kop. 

kwartalnie. 
Z PRZESYŁKA: 

rocznie rb. "4 kop. 80 
pólrocznio . . . rb. 2 k.op. '10 
kwartałnie . . . rb. 1 kop. 20 

I 

Za ogloszenie l-razowe kop. 10 od 
jednoszpaltowego wiersza pet.itu. 
Za ogloszenia kilkakrotne po k . 6 

od wiorsza. 
Za reklamy i nekrOlogi , oraz ogło

szenia zagraniczno po kop. 12 
od wiersza. 

Za ogloszenia, reklamy i nekro
logi na l-ej strollie I'O kop. 20 
Za doJącz . 1 kartki anneksu rb. 7. 
Za tłomarzenie oglosz. '!. języków 

obcych po 2 kop. od wiersza. 

Wychodzi W każdą Niedzielę, wraz z oddzielnym stałym dodatkiem powieściowym. 

Redakcyj a, Admillistracyja i Drukarnia "Tygodnia" mieszczą się w domu K. Soczołowskiego (obok Hotelu ,Yilellskiego) 
w prawej oficynie na parterze. 

~~ ~"'~ ~ 
,\ Drukarnia, Introligatornia, ~, 
~~ Skład pa~ier~ imateryjałów ( 

piśmiennych 

M. Oobrzańskiego 
przy Redakcyi "Tygodnia" \. 

eJ w Piotrkowie, obok Hotelu llQ 

~. Wileńskiego. . ~ 
1\ a i,"- Goi..ovve <lrllld i ksią~ld: Ih 

·1 dla obywateli ziemskich, dla parafij, dla rejen- ru 
tów, adwokatów, dla sądów gminnych, wójtów 
gmin, jeometrów przys ięgłych etc. etc. 

j,,"- Bilety ,vizytovve przeróżnych 
formatów, na pięknym , równo ciętym brystolu, 

~ 
wykonywają się na poczekaniu; równ ież wszelkie 

, zawiadomienia, zaproszenia, programy, i I~~ 
~I ~ ""VszcUde inne roboty 11\' 

~LI>rywatnc- .J~ 
~~~ 0=--, .... i~ ~~ 

KANCELARYJA ADWOKATA PRZYSI~GŁEGO 

MAKSYMILIANA BARUCHA 
w 'Varszawie 

przeniesioną została na ul. Chmielną NQ 25. (3- 3) 

Najlepsze i najtansze pierniki 
w cukierniach 

J(. Szymańskiego. 
Biorącym za 1 ruula dodaje za 200 /0 w towarze. 

(4- 1) K. Szymański. 

Sąd hakatystów. 
Proces. wyloczony przez państlYo pru 'kie matkom 

Polkom za to, że przeszkodziły nauczycielowi speł
nić .. cz)'nnoRć urzędową", (a czynno~{- ta IY olyym 
momencie polegala na biciu dzieci kijem.) naslręcza 
wiele u I,"ag. 010 IY dosłownelll brzllIieniu jedno ze
znanie, mianowicie oskarżonej Piaseckiej. żony JlIIl

larza_ która podcza rozprawy z wielką przyloJl1no~
cią umysłu stacza zaciętą walkę i z ślriaclllami. 

Opowiada ona o zaj~ciu tak: 
W~-szlalll ,; dOJllu. nic 71ego nie myśląc, o jakicmś 

zbiegowisku llie marząc, dnia 20 maja. aby sir;: dowie
dzieć. gdzie ~ię IHojr dziecko podzielra, które dotl1d nic 
wróciło ze szkoly, .i.\lieszkam trzy domy od szkoly. 
Przed budynkiclll widzę pc-Ino ludzi. Przechodzi zapła
kana córka Janiszewskiego z llajluchlcmi krwią nabie
głemi rękoma. Na moje pytallie co jej ~ię stajo. od
powiada. że została tak nbitą przez lIauczyciela. Przy
pomniało mi się, że przed rokiem naucz)'cicl Koralewski 
(Xiemiec) razu pewnego nic pozwolił niedźwicdziarzo
wio który oprowadzał niedźwil,uzia. bi~ zwierzęcia i 
]Joszedł na llolicję. żeby go ukarano . Tak się ~talo. 
Więc i teraz pomyślałam sobie: Xicdźwieuzia nip wol
no bić, a nasz(' dzieci to wolno"? Zabolalo mnie ser
ce i wl'szlalll do szkoIJ' , której urzwi już byly otwarte. 
Pozostałam w sicni i mówiłam do znajdujących się w 
Jlirj panów, mianowicie do Koralewskiego: Dla czego 
tak bijecie dzieci? Czy to cesarz już poźwolił lla nie
miecką naukę religji'? K aub religii jest świętą, nic 
jest na to, żeby uzieci bić, a my matJc.i mamy odpo
wiedzialllość przed. Bogiem. żeby się dzieci należycie 
nauczyły rcligii. 

Przewodniczący: Czy palli podniosłaś kamiCl1 i rzu
ciłaś nim? 

Piasecka: Byłam boso i trąciłam nogą o kamieII: więc 
odrzuciłam go potem na bok. lecz llie rzuciłam lIa lud.zi 

Ta matka, która potrafiła tak przemówić do głu
chych sumie!} nauczycieli niemieckich, jest biedną 
wyrobnicą-chodzi boso! 

Następuje przesłuchanie innej lwbiety z ludu, 

niejakiej Gadziilskiej. Na zapytanie przewodniczącego 
tak opisuje zajście: 

. )lój syn przyniósł do domu niemiecki "katcls;· 
(katechizm), lecz odd.ał go nauczj'eielowi, tak jak to 
uczyniły inne dzieci. Na to J{oralewski powirdział jej: 
Czemu wasz syn niechce się uczyć religii z tej książki, 
przecież to jest książka podpisana przez ArcJ·biskipa? 

A. ja mu lIa to odpowiedziałem: To niepodobieJlstu'o, 
żeby A1'cybiskup mógl poz/colić. żeby się na,9ze dziezi 
liczyly 1'eligii po niemiecku. 

(Tu wj'buclla Gadzi6ska płaczem. co robi wielkic 
wrażenie na sali) . 

Po chwili Gadzillska u ·pakaja się, a przcwod
niczący pyla ją dalej: 

Dlaczego was tak bardzo serce boli. że wasz syn lila 
się religij uczyć po niemiockIl? 

Gadz·iJ\.9ka: Jak moje dziecko po polsku odlllawi,t pa
cierz i po polsku czyta w katechizmie. to ja cieszę si\) 
z tego i raduję. To jest wtedy moja rad.ość, moje 
bogactwo. moje wszystko, a gdy po niemiecku, to 0110 

nie lila z tego pożytku, a ja nic go 11ie rozllmiem. 
(Tu biedna kobieta zn/)wu rzewnylll wybucha płaczellI. 

ua sali wielkie pornszl'nil'). 

Przewodniczący zadaje ciągle podsądncj bała
mutne pytania, jak up.: jakim językiem nauczaj 
Pan .Jezus i Apo~toło\\'ie, czy Mat.ka Boska tuniała 
po pol ku i t. p. , na co IUU Uadzillska odpowiada 
bardzo rozsądnie: 

Każdy musi Stlę modtić w jęz)"ku, który JlIU Pan 
Bóg dał. nic IV obcym. Na to Pan Bóg dał różne języki. 

A oto zeznanie dra Krzyżogorskiego, powalanego 
przez prokurotora w charakterze rzeczoznawc~r . 

P.rzewodniczący: Czy już przed 20 maja przyprowa
dzono panu rhłopca obitego? 

Dr, Krzyżogorski: Tak, na pocz,!ku maja. Chłopiec 
ów miał lIa siedzeniu wielkir pręgi; 20 maja zaś przy
prowadzono mi 12 dzieci zbitych. Czterem wystawiłrm 
świadectwo, że ich obito więcej, niż prawo pozwala. 
Inne dzieci miały obite palce, a na siedzelliach sillCe . 
długie na palec, i Iml"lf1 llabiegle. Rąk opuchniętych 
nic mogły dzieci zwinf1ć w kulak. 

ObroJ!c!t DziemllOwsk.!: Czy pan doktór kazał dzitl
ciom dnia następnego pójść do szkoły? 

Dr. K1'ZyżOg01·ski. Kilkorgu dzieciom powiedzieć mu
siałem, aby zostały w domu, bo nie były w stanie 
do szkoły pójść, 

Obr011ca: Mówiono tu, że jedno dziecko, skutkiem 
ciągłego bicia w szkole wciąż się jąka. Czy to moż
liwe') 

Dr. K1·ZyżOg01·ski: Wedlug naj nowszych badali lekar
skich ciągłe bicie dziecka może talii wywołać Jmtek, 
Illiano\\·icic, jeżeli z pOll"odu częstego bicia stale żJ'je 
w strachu. KW'yje1' Polski. 

* * 
Wiadomo już zo sprall'OZdall gazet, że w)'rokiem 

sądu wszyscy rodzice skazani zostali na dłuższe lub 
krótsze odsiadywanie więzien i a, a niektórych okuto 
zaraz w kajdany. Wyrok len wywołał objawy naj
wyższego oburzenia, a oto głos)' «Słowa Polskiego» 
i «N"owej Reformy» jakie przytacza «Kury jer Co
dzienny» w :-.~ 325: 

« Słowo polskie» pisze pomiędzy innemi: 
Proces wrze i681\i skolJczony. Pruska sprawied

liwość Objawiła się w całrj okazałości. Inspektor 
szkolny i nauczyciele, katujący dzieci za poslugi 
wanie się IV szkole mową rodzinną wychodzą czy~ci, 
wyrastają nawet w oczach sprawiedliwości pruskiej 
na boba(erów; rodzice, stoj~cy w obronie swej prze
śladowanej i maltretowanej dziat.wy, idą, jako zbro
dniarze i gwałciciele spokoju publicznego, do wię
zienia. Wyrok gnieźnieI'lski, sl(azujący szereg drob
nomieszczan wrzesi Itskich z Piasecką na czele na 
całe lata więzienia-to nie głos trybunału rOZI1I11-
nego i sprawiedliwego, wnikającego nietylko w 
istotę przewinienia, lecz także w przyczyny, które 
to przewinienie wywołały-to bolesne szyderstwo Z 

najprostszych, najogólniejszych pojęć o prawie i 
spralViedliwo~ci, to podeptanie wszelkiej humanitar
ności, to dowód, że nawet w sądownictwie nicmiec
kiem zapanowała nad wszystkiem zasada: « siła przed 
prawem». 

Jeszcze silniejszy wyraz swego oburzenia daje 
«Nowa }leforma~ w sloll'<\ch: Stała się rzecz okrop
nością swoją potworna. Skazali na półtrzecia roku 
więzienia biedną, nieszczQ~lilVą, chorą matkę za to, 
że, jak lwica, rzuciła się na ratunek swojego dziec
ka, katowanego przez pruskich pedagogów. Okuli 
w kajdany i powlekli do więzienia ojców. co sta
nęli II' obronie własnych dzieci i w)'drzeć je chcie
li ze ~zpon takich krzyżackich renegatów, jak Kora
lewsl\i. Krew ścina się w żyłach każdego uczciwe
go człowieka, gdy przeczyta wydany onegdaj przez 
sąd pruski w Gnieźnie I\-yro)( na uczestników wy
wołanego przez «pedagogów » pruskicli zajścia ulicz
nego we Wrześni. Kto śledził przebieg tej spraw~', 
oraz ducha tendellcy,jnego od samego początku do 
kOIJca procesu wrzesiJlskiego, kto wreszcie rozpatrz~' 
się \I' lreści cynicznie okl'lltnego wyroku, musi 
oburzyć się, bez względu na to, czy jest polakiem 
francuzem, szwedom, rosyjanillelJl, czy nawet nie
hakalystą niemcem, jeżeli lylko nie przestał b~-ć 
człowiekiem. Takie po, I~po\\'anie prusaków może 
wyrządzić bolesnę krzywdQ pojedYlIczym osobom, 
lecz w i nnych wywoła tylko zrozumienie potrzeby 
tem silniejszej odporności. 

* 
:!:: * 

Z powodu zapadłego wyroku w sprawie Wrze
~i6skie.i «Czas » wydrukowal lisl Sienkiewicza, w 
którym w gorącym słowach potępia IY~Tok. 

-~JH~ 

Szkoły początkowe 
w Piotrkowie. 

Odczuwana przez myślący ogół l10trzeba po
mnożenia liczby istniejących obecnie szkół po
czątkowych w naszem mieście wymownie uza
sadnioną została za pomocą podanych niżej, 
wyników szczegółowego spisu dzieci chrześci
ja11skich, plci obojga, 10 wiekn od lat 7 do 14 
wlqcznie, t. j. w wieku odpowiednim do korzy
stania z nauki początkowej, na terytoryjwn 
In. Piotrkm~·a zamieszkal'ych. Spis o jakim mo
wa, za pozwoleniem odpowiedniej władzy, zgo
dnie ze wskazówkami naumyślnie w tym celu 
przygotowanych szematów, dokonany zostal 
z możliwą dokładnością, w sierpniu roku bie
żącego, dzięki' współudziałowi lG-tu tylko osób, 
które na skutek odpowiedniej odezwy w ~~ 23 
«Tygodnia» do wiadomości ogółll podanej, chęt
nie zgodzić się raczyły na czynny udział w spra
wie spisowej . Za mozolny, skuteczny i bezin
teresowny udział w tej pracy należy się ser
deCZlJe publiczne podziękowanie pp.: Kijelzskie
mu i Byczyllskiemll- miejscowym ouywateJom, 
Dr. Sl,alskiemu, Bialkowskiemu, GulczY/Iskie
mu, JJIwmerows7cielnll i Potockiemu·- miejsco
wym nauczycielom, oraz studentom i wycho
wallcom szkół miejscolI'.vch Kwici1/skiemu, Łe
wit, JJRaclanowiczowi, JtIąjcherskiellU/, Pajew
skiemu Kaz., Piotrou:skiel/tn, Rudnickiemu, Ru
clowskiemu i TVasik- Wiśuiewskiemu. 

Spis II' sierpniu r. b. dokonany miał na celu 
rozwiązanie następujących pytalI: ile mianowi
cie dzieci w wieku od lat 7- 14, llCzęszcz"a do 
miejscowych zakładów naukowych, a ile z po
między nich, w których poszczególnych dziel
nicach miasta i dla jakich przeważnie powo
dów wcale nie korzysta z dourodziejstwa nau
ki'? Odpowiedzi na powyższe pytania dostar
czyły następujące wyniki, otrzymane z należy
tego zestawienia pojedytlczych wykazów spiso
wych a mianowicie: 
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Ogólna liczba dzieci Podział dzieci według 
Z ogólnej liczby dzieci w wieku od 7- 14 lat korzystają z nauki: 

w szkółkach na pensyi żell-
chrześcijan od 7-14 lat wyznań 

w gimllazy- w szkole elemcntar- skiej w szkół-
w rzemio- Wcale nie uczą się 

Aleksalldr~j- w domu ś l e i w lwn-
w Piokkow ie 1,atolik6w I prawo sł. I ewangel. 

jach skicj nych micj- kach prywatno ellu skich i w ochronko 

razem I 
I I I I I I I I I 

razem 
chłopców 1327 2532 1208 72 47 129 95 2.J,2 123 206 20 ~~~ = 1075 dziewcząt 1205 = 1083 73 49 108 - 165 1.t2 211 16 

Stosunki 0lo-we odpowiednich kategoryj dzieci płci obojga w wieku szkolnym do ogólnej ich liczby w Piotrkowie pr7.edstawiają się 
jak n astępuje: 
chłopców dziewcząt I 90,40/0 I 5,6O,u I 411 o I 9,4" 'u I :=).60 li I 16.1" :(1 I 111.4"," l 16,6u o I 1,4",u I - 42,5°;0 52.5°jo 47,5'''u 

W każdym z 4 okręgów, na jakie miasto podzielonem ?ostało znajduje się dzieci 1r wieku od lat 7- 14 włącznie: 

W ol.:rggll I-m zachodnim (za koleją żelazną) 

512 437 949 I ,187 
I 

14 
I - 415 8 . 

TV olrrggn II-m poluaniowym 

22-1 205 429 I 209 
I 

5 
I - 187 6 

"VV ORT§.CJU III-m północno-wschodnim 

I 164 
I 

5 
I 171 160 340 - 161 3 

TV okrggn IV-m ś'róclmiejskim 

420 89-1 814 I 348 
I 

48 
I - 317 56 

Do powyższego wykazu należy dodać nastę
pujące wyjaśnienie: 1) w liczuie 10,4010, czyli 
265 dzieci, uczących się IV szkolach prywcd-

. nych mieszczą się także dzieci uczęszczające 
do miejscowych ochronek, liczba tych ostatnich 
dzieci nie we wszystkich arkuszach spisowych 
oddzielnie wykazaną została, i 2) z liczby 16,1 °;0 
czyli 417 dzieci, pobierających naukę począt
kową w domach rodziców, lub krewnych, na
leży przynajmniej połowę (200) zaliczyć do 
ostatniej t . j. do dzieci wcale nie uczących się, 
a to dla tej przyczyny, że o ile można wnios
kować ze stanu i rodzaju zatrudnień rodzicÓ1r , 
więks7.ości dzieci uczących się «IV domu» do
niosłość podounej nauki nader jest wątpliwą, 
gdyż trudno przypuścić, aby rodzice anafalbeci 
mogli nauczyć dzieci swoje czytać i pisać. 
Wouec powyższego wniosku. ogólna liczba dzie
ci wcale nie uczc[;cych sig 'winna być powięk
szoną prz.ynaj mnlej o 200 jednostek, wskuLek 
czego ogóln a liczba dzieci nie korzystających 
wcale z dobrodziejstwa nauki dosięgnie 1275 
czyli 50,3°(0 ogółu wszystldch dzieci, IV wieku 
od lat 7 do 14. 

Z odpowiedniego zestawien ia liczu i stosun
ków 0lo-ch w powyższym wykazie zawartych 
okazLue się, że największa potrzeua nOl~'ych 
szkól' odczuwać się daje w okrggu I-m zac7wd
ujm, t. j. za koleją żelazną, IV którym - na 
ogólną liczuę 949 dzieci w wieku szkolnym 
397 dzieci, c7.yli 41,8° o całkowitej ich w tym 
okręgu liczby, wcale nic korzysta z nauki 
szkolnej. l:,nględniąjąc miejsce zamieszkania 
Gstatniej kategoryi dzieci w okręgu I-m, obej
mującrm dzielnice położone z uiegiem ulic ~J os
kiewskiej, Petersullrskiej i Odeskiej - za drogą 
żelazną, 7. rozgałęzieniami tychże ulic, w gra
nicach od huty «Kara» do szosy Bujnowskiej, 
naleźy przyjść do wniosku, że w okręgu po
"-yższym odczuwa s i ę konieczność założenia. 3, 
a w ostateczności przynajmniej dwóch sz7.·ó? 
początkou;!Jch , a mianowicie: jednej w okolicy 
«składu monopolowego», . a drugiej w okolicy 
«Yilli Klara». Nadmienić tu należy, że w okrę
gu I-m oprócz jednej szkółki prywatnej (pani 
Gliwicz) nie I)la żadnej innej szkoły. 

lV okl'fgu II-m połłlclm:owym, w granicach 
między 1'z. Strawą., koleją żelazną i ulicą Sła
wiańslGlt łącznie z dzielnicą stacyi towaro'wej, 
z 429 dzieci w wieku szkolnym uez nauki zo.
staje 245 dzieci, c7.yli 57,10/0 'ogólnej ich liczby. 
Stosunek powyższy pomimo istnienia w okręgu 
II-m szkoły miejskiej Aleksandryjskiej, szkoły 
elementarnej, oraz ochrony przedstawia okręg 
w świetle nader niekorzystnem w porównaniu 
z innymi olu'ęgami, pod względem szkol
nictwa, a. stosunek ten polepszyć można jedy
nie za pomocą założenia jednej nowej szkoly 
IV stopniowo wzrastającej dzielnicy-około pla
cu jarnlarcznego. 

W okrggu III-m l'ÓbIOC110-Zcschocluim, ouej-

11 I 37 
I 

36 
I 

96 
I H 28 55 -

10 I 15 
I 

6 
I 

55 
I 12 12 - 39 

2 I 3 
I 

7 
I 

19 
I 2 l - 15 

24 I 74 
I 

46 
I 

72 I 21 76 - 56 

mującym tery to ryj um «Wielldej-W si», Staro
stwa, oraz słabo zaludnionej powierzchni na 
północ od Strawy mięClzy 1coleją i szosą '\",,01-
borską, obecnie znajduje s ię dzieci w wieku 
szkolnym 340, a w tej liczbie 195, czyli 57,3°10 
dziatwy wcale nie korzystającej z nauki. Okręg 
ten, jako zUl)ełnie pozbawiony szkoły, n ależy 
koniecznie zaopatrzyć w jeclnq szkolg elemen
tarną, na terytoryjum «Wielkiej-Wsi», jako 
najbardziej zaludnionej części okręgu III-go. 

Nakoniec, w okregu IV-ym śródmiejskim 
lc!:cznie z dzielnicą żyaoWSh:C[;, liczącym 814 
d7.ieci w wieku szkolnym, a w tej liczbie 238, 
czyli 29,3010 nie korzystających z nauki, clo 
czasu możnaby poprzestać na dotycllczasowej 
liczuie szkół (2 gimnazyja, oJ. szkoły elemen
tarne og61ne, 4 takież szkoły \ryznanio,,'c, 1 
pensy ja żC11ska, 3 szkoly prywatne i 2 ochro
ny), przypuszczając, że w razie zało7-enia 
nowych szkół elementarnych, projekton-a
nych w trzech pierwszych okręgach, znaczna 
część dzieci uczęszczających do szkółek śród
miejskich przeniosłaby się do 110Wopowstałych 
szkół we właściwych okręgach, a WÓWC7.aS 
znalazłoby się więcej miejsc wolnych ella dzie
ci śródmieścia . 

Co się tyczy 11ytania: dla jakich miario
wicie powodów znaczna liczba dzieci IV wieku 
szkolnym nie korzysta z dobrodziejstwa nauki, 
pp. delegaci spisowi otrzymywali przeważnie 
prawie jednourzmiącą odpowiedź: «d la uraku 
miejsca w szkołacll» lub «dla uraku fundu
szów na kosztowną naukę prywatną»; przyczem 
często rodzice ujawniali chęć składania pewnej 
rocznej «opłaty wpisowej», auy tylko dzieci ich 
mogły znaleźć miejsce w odpowiedniej s7.kole. 

Z powyższego wypada, że należałoby powo-
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szczegółowego rachunku, okaże s i ę potrzeba 
wydatkowania corocznie sumy około 1200 rb. 
czyli łąc7.oie z poprzedzającym około 5200 rb. 
rocznie. 'Yydatek powyższy, jest co prawda dość 
poważny, lecz najzupełniej usprawiedliwiony 
ze względu na doniosłość skutków, płynących 
z podobnego zarządzenia; i wobec pewności. że 
prawidłowa gospodarka miejscowego municy
pium, przy ustawicznie wzmagających się źró
dłach dochodów na rzecz, kasy micjskirj, zdoła 
znaleźć '" tejże kasie fund usz, niezhędny na 
pokrycie powyższego wydatku, uez obciążenia 
pojeclyilczych ouywateli, a więc i bell opozycyi 
ze strony ostatnich. Wszak nie ulega wątpli
,rości, że obywatele miejscowi w dobrze zro
zumianym własnym interesie, nieodłącznym ocl 
interes,ó\\' ogółu, 1rięc~i jak pewno, podzielają 
tę zasadę, że ani jeden grosz na oświatę ło
żony, nie IIgin ie bezowocn ie, lecz pr7.yczyni się 
do podniesienia umysłowego, moralnego i ma
teryjalnego dobrobytu. stanowiącego najpotęż
niejszą dźwignię prawidłowego rozwoju każde
go spOłeCZCll.stwa. 

Garstkę przytoczonych 1ryżej faktów i wy
prowad7.onych zel1 wniosków poddaję pod oce
nę osób interesowanych ,,- przekonaniu, że 
głosy pro luu COJ/tra projektu powiększenia 
liczby szkół demen tarnych i wynagrodzenia 
pracowników w tychże szkołach, 7.dołają ułat
\rić «czasowemu komitetowi szkolnemu» dalszp 
jego prace około uregulowania spraw szkol
nych w tutejszynl grodzic, ?goclnie 7. istotną 
potrzebą, oraz w granicach możności i rozpo-
rządzalnych środków. J. Kaliski. 

Z tygodnia na tydzieu, 
łać do życia co najmniej jeszcze 4 nowe szko- -~-~ 
ly elementa}'J/e, a licząc koszt utrzymania każ- «l\Iiłościwy Panie, znoszę ja większe jeszcze 
dei szkoły po 1000 ruuli. oraz jednora- męki: mieszkając w jedn~j wsi ze złym sąsia
zowo 500 rub. na sporządzenie ławek, tab- dem». Tak według naszych heraldyków miał 
lic i in. utensylijów szkolnych, wypadłoby wyrzec ranny rycerz pofski Flory jan Szary do 
ponieść wydatek w pierwszym roku J500 rb., króla Władysława Łokietka, po bitwie pod 
a w następnych latach po ..JOOO rub. 1)0 nad Płowcami. Dowód to, że przykre stosunki są
dzisiejszy wydatek na potrzeby szkół mi~jsco- siedzkie w społeczellstwie naszem datują już 
wych, pokrywany bądź z opłat na mieszkall- ocldawna i żadne nawoływania prasy i praca 
ców miasta nakładanych, hądź z fLillduszów duchowiellstwa ukrócić ich nie mogą· Zły są
kasy miejskiej. N adf,o, w istlliejącyeh ouecnie siad, na wsi zami eszkały, staje często kością 
szkołach elementarnych w Piotrkowie wyna- w gardle, a cóż dopiero powiedzieć o złych 
grodzenie pracy nauczycielskiej waha s i ę od sąsiadach w· mieście zam i eszkałych , C7.ęsto 
300- 400 rb., przeważnie zaś wynosi 300 rb. przez ścianę, w jednym domu i pod jednym 
rocznie. Wobec niepodobiCllstwa zadośćuczy- dachem. 
nienia naj skromniejszym nawet potrzebom 1'0- Błogosławiony lokal, w którym si ę ma do
dziny nauczyciela za tak skromne wynagro- brego sąsiada . Dobry sąsiad to jakoby nasza 
dzenie ciężkiej jego pracy, należałoby jedno- własn.a rodzina; drobna przysługa sąsiedzka, 
cześnie z powołaniem do życia nowych szkól uprzejmość bez pychy i dumy wyższych stanowis
elementarnych podnieść wynagrodzenie wszyst- kiem sąsiadów, uprzejmość niższych bez płasz
kich wogóle nauczycieli famil~il1ych co naj- czenia się, chwytają za serca i t\\'orzą ten miły, 
mniej do 480 rb. i pojedyńczych do 360 rllb. upragniony związek, jaki między ludźmi dobrej 
rocznie, niezalażnie ocl mieszkania w naturze. woli jest tak pożądany. W przeciwnym razie 
Na pokrycie projekt01ranej podwyżki, podług I gdy na terytoryjum kilkunastu desek toczy się 
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ciągła wojna podjazdowa - życie staje się 
istnem piekłem. Gdyby niesnasld sąsiedzkie 
miały miejsce tylko wśród niższej warstwy 
społeczeństwa, nie umiejącej dostatecznie od
czuwać piękna i ideałów życiowych. możnaby 
się jeszcze pogodzić z takiem przeznaczeniem; 
ale gdy wśród ludzi wykształconych lada oka
zyjka robi złych sąsiadów, zaczyna to być, co
najmniej--smutnem. 

* 
Przed kiku lat.v, gdy to jeszcze p .. 'arnow

ski darzył nas w teatrze letnim operetkami 
i bombami , w orkiestrze grywał starozakon
ny ojciec z d,,·oma synami, 8 letnim Joslciem 
i 9 letnim Chaimkiem, z których pierwszy 
grywał na flecie, drugi na skrzypcach. . Po 
przedstawieniu grywali oni nieraz do rana 
w l'estaul'acyjach, na wieczorkacll lub wese
lach zasypiając nieraz nad pulpitem. 

Czy wiecie pal'lstwo, czem ich 1,ywił ojciec'? 
Codziennie dawał każdem u po pół śledzia. 

})O szklance herbaty i po ciastku za })ół grosza. 
Wyglądali też tak, że litość brała patrzeć na 
nich. 

W tych dniach spotkałem drugiego podob
nego ojca, grywającego w restauracyi p. Dąb
kowskiego z dwoma synami, z których młodszy, 
siedmioletni skrzypiciel, \,"zbudza litość gości 
swą przezroczystą, żółtą cerą. Widocznie żądza 
zarobku u ludzi tej miary bierzę górę nad 
uczuciem ojcowskiem. Zygzak. 

TYDZIEŃ 

Wybory Straży. Odbyte w d. 24 z. m. 
wybory Straży Ognio,,'cj Ogniowej dowiodły 
zaufania jakiem widocznic cieszył się dotych
czasowy zarząd i starszyzna, gdyż tak w za
rządzie jak i w dowódcach straży żadne pra
wie nie zaszły zmiany. Z 208-iu członków 
czynnych i ofiarodawców, mających l)rawo 
głosu stawiło się na wybory 116; kartek 
zwrócono 114. Na })rezesa zarządu wybrano 
ponownie p. Henryka Wojewódr:kiego (112 gł.), 
do zarządu zaś weszli pp. Józef Zarski (110 g:i:.), 
Julijusz Konopacki (103 gł.), Błażej Olszew
ski (93 gł.), Karol Kowalczewski (85 gł.) oraz 
jako zastępcy pp. Markus Braun (84 gł.), Hen
ryk Rudnicki (82 gł.), GórzyI'lski Teodor (73 gł.). 
N a' zarządzającego inwentarzem Straży powo
łano p. Wincentego Konarzewskiego 106 gło
sami; do komisyi zaś rewizyjnej weszli pp. 
Stanisław Chrzanowski (111 gł.), Fabian Kohn 
(105 gł.) i Flory jan DudzillSki (87 gł.), na 
zastępców tychże pp. Stanisław Niepokojczycki 
(70 gl.), Julijusz Chawłowski (68 gł.), Stani
sław Domański (62 gł.). 

N a głównego naczelnika Straży ponownie 
wybrano pana Franciszka Ksawerego Spana 
(111 gł.), na pomocników tegoż powołano pp. 
Adama Dudkiewicza (111 gł.) i Jana Wnorow
skiego (110 gl.). Na naczelników oddziałowych 
powołani zObtali pp. Karol Ostrowski gł. 111, 
Stefan Sporzyllski gł. 110, Antoni Mańkowski 
gł. 100, Roman Szymań:ski gł. 109, Klemens 
Michalski g~. 109, Karol Szczepkowski gł. 104. 

N a niedzielnem zebraniu obradowano też 

- (Nadesłane). Po przeczytaniu ogło- ,y kwestyj zatwierdzenia budżetu na rok przy
szenia, że przy pomocy chiromancyi przepo- szły. Przedstawia się on jak następuje: 
wiadane będą rzeczy przeszłe, teraźniejsze i Rozchód: a kupno i reparacyję narzędzi 
przyszłe, wiele osób zapytuje duchownych, czy ogniowych 300 rb.; na umundurowanie i re
bez zaniepokojenia sumienia mogą korzystać peracyję mundurów i kasków 300 rb.; na 
z tego rodzaju produkcyi; otó1, wszelkie prze- opal szop, światło i na smarowidło do narzę
powiadanie wypadków przyszłych, tajemnych dzi 150 rb.; na reparacyję szop i gimnastyki 
za pomocą środków naturalnych- jest wróż- 50 rb.; na zapłatę asekuracyi szop i narzędzi 
biarstwem. Wszelkie zaś wróżuy, wykonywane 50 rb., na wynajęcie pomieszczenia na ogólne 
czy to przez wywoływanie zmarłych tak zwaną zebranie 21 rb.; na wynajęcie koni do prób 
nekromancyją czy to z wnętrzności zwierząt- i do pożarów 600 rb.; na utrzymanie d'l"óch 
haL'uspicium. z poruszel'l ognia-pyromancyją, ze stróżów, na ich mieszkanie i wynagrodzenie 
zjawisk powietrznych--aeromancyją, hydroman- inkasenta 350 rb.; na wynajęcie pisarza, 
cyją- z koloru i rucllU wody, chiTomancyją- kancelaryjne wydatki i druk sprawozdania 
z linii na. ręce oznaczonycll, metojJoskopją ze 200 rb.; na pomoc lekarską i lekarstwa dla 
zmarszczek czoła, kartomancyją-z kart, onei1'o- niezamożnych członków 350 1'0; na zapomogi, 
mancyją-wróżenia ze snów, rabdomancyją- nagrody i zwrot za spalone przy ogniu ubrania 
za pomocą laseczki czarnoksięzkiej, ekierki 200 rb.; na utrzymanie kapelmajstra i muzyld 
lub wirujących stolikóYf i t. p. sprzeci~I, jają 250 rb.; Na urządzenie sygnałów elektrycznych 
się pierwszemu przykazaniu Boskiemu. Swia- 350 rb. do rozporządzenia Zarządu na nieprze
dorne zaś sprzeciwianie się mu jest grze- widziane wydatki 100 rb., razem 3271. 
chem; przeto wróżb tych z wiarą wyko- Dochód: obowiązkowych opłat od właścicieli 
nywać lub z nich korzystać nie można, i domów 1500 rb.; opłat, od członków ofiaro
wszelka pod tym ,,,zględem ciekawość i tego dawców 250 rb.; sumy płaconej przez m agi
rodzaju zabawa jest niewłaścill'ą, nawet strat m. Piotrkowa na dostawę koni 400 rb.: 
".prost niemoralną; zawsze bowiem choć w sumy asygnowanej przez magistrat na repa
mniejszym stopniu sprzeciwia się przykazaniu racyję nal:zędzi 221 rb.; wyna~rodzenie z sum 
Boskiemu wyradza zabobony, które tak sta- , ~sekllr~c.Y.Jnych za dostawę Sikawek do p~
nowczo u ludu wiejskiego potępiamy. Wyko- zaró~v <100 rb.; dochodu z zabaw na korzysć 
nawca owej chiromancyi w naszem mieście ~trazy 300 rb.; z ofiar. od osób prywatnych 
nie jest chrześcijaninem, gdyż zaznacza na l towarzystw asekuracYJnych 100 rb., razem 
ogłós:wniu, że '" soboty gości nic przyjmuje, 3271 rb. 
a w piątki tylko do godziny .J.-ej. X. Sz. -- Pobór wojskowy. W roku bieżącym 

._. Niedziela dzisiejsza rozl)oczylla Ad
went. Czas to pokuty, któl'ej symbolem-jest 
kolor fijoletowy szat, podczas nabożcllstw w 
kościołacli, wykonall!em- unikanie hucznych 
i ~wesolych zabaw, ;miększenie liczby dni post
nych; celem przygotowania wiernych do god
nego obchodzenia. 1901-ej pamiątki Bożego 
Narouzenia. \" czasie Adwentu I{ościół ś-ty 
doiliada stara11 by w serca.ch jego dziatek 
odrodził się ducho\ro Zbawiciel, niecąc w nich 
pokój i ch ,,"alę dla nieba. 

Podczas Adwentu «Roraty» odprawiać się 
bęclą w kORcielr Farnym o godziniC' (j1 , 2 ra,no, 
w koś<;iele po-Bernardyńskim o godzinie 7-ej, 
we wszystkie r,aś niedr,iele adwentowe LI, Fary 
o 6-tE'j u Bernardynów pierwsza l\rsr.a ~więta 
rozpoczynać i'ię będzie o 9-ej. 

stawało POllisowyc!t tegorocznych 202; w tej 
liczbie 92 żydów; nadto prolongowanych z lat 
ubiegłych 51, w tej liczbie 42 żydów. Wzięto 
do "'oj ska 30 chrześcijan, liczbę kompletną 
i 22 żydów mniej niż wyznaczono o 6, po
mimo, że brano ich nawet z piunvszej kate
goryi ulg. 

Nie stawiło się 12 żydów, na rodziny których 
nałożona została ustanowiona kara. 

- Teatr amatorski. Dochodzą nas wieści, 
że kółko amatorów, które z lakiem powodze
niem odegrało «Emigracyję Chłopską», zamie
rza P1'7,ystąpić do prób «Pani Wołodyjowskiej». 
Inne ,mów kó11co przed świętami da:ie przed
stawienie z trzech sztuczek: «Pan Bibi1'!ski», 
«\~ czworo» i «Wujaszek Alfonsa». Oba 1e 
przedstawienia mają być dane na korzyść Tow. 
Dobr. dla chrześcijan.-Kadto pani Kańska or
ganizuje koncert na dochód Straży: w skład 
przedstawienia wejdr,i(': śpiew, skJ':,>;ypcc, znany 
nasz wyborny kwartet amatorski, oraz «Przcr
wana pirśIl » IV przeróbce Przybylskiegp. . 

l 
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- Teatr. W uhiegłą sobotę w miejscowym 
teatrze wystawiono na benefis Roszkowskiej
Bronicz «Honor» Sudermana w którym bene
fisantka z powodzeniem wywiązała się ~ roli 
Almy. Bardzo dobrze, jak zwykle, grali p. Swięc
ka-Kupiecka (Leonia) i p. Kupiecki (Hr. Trast 
Saarberg), a na szczególne wyró1,nienie zasłu
żył p. Brzezi11ski w roli syna Heinecke; od
tworzył ją bowiem ze zrozumieniem, wykazu
jąc dużo talentu i siły dramatycznej. 

'IV niedzielę popołudniu odegrano «Roznosi
cie11<ę chleba» przy zapełnionym teatrze. vYie
czorem wystawiono «Pana Twardowskiego». 
Sztuka ta, rzec można bezsensowna, tak była 
graną, że niektórzy z widzów po drugim obra
zie opuścili teatr. Wogóle w teatrze bawiącym 
u nas obecnie szwankuje zespól. Dwie lub trzy 
dobrze grające osoby nie llratują całości! 

-- "Gazeta Jiielecka" nawołuje właścicie
li stajen wyścigowych w gub. ldeleckiej, by 
się energiczniej zakrzątnęli około zjednania dla 
Kielc wyścigów pławieńskich, których przenie
sienie do Kielc lub Piotrkowa ma być osta
tecznie zadecydowane w poniedziałek d. 2 b. m. 

- lllieszkania stróżów. Jakie lokale za
llIieszkują stróże niektórydt domów naszego 
miasta dość jest zaznaczyć, że w jednym z 
domów stróż z chorą żoną zamieszkuje ocie
kającą z wilgoci piwnicę gospodarza, po kar
toflach. K westyja mieszkal'! stróżów, dzięki 
naczelnikowi policyi ks. Awałowowi, ma być ure
gulowaną jednocześnie z kwestyją umunduro
wania ich, co ma nastąpić z początkiem roku 
przyszłego. 

- Część gmachu klasztornego po O. O. 
Bernardynach, przylegającego do oranżeryi ogro
du miejskiego, chyli się ku ruinie. Dach zupeł
nie zniszczony nie chroni murów od deszczu 
i wilgoci, które z tego powodu już się roz
stępują- reszty dokonają jesienne i wiosenne 
niepogody. 

-- Kwartet piotrkowski w Częstochowie. 
Nie obronną, lecz zwycięzką ręką wyszedł nasz 
młody kwartet Piotrkowski z ogniowej próby 
pierwszego występu, po za miedzą swego sie
dliska, a mianowicie w Częstochowie na dru
gim wieczorze muzycznym «Lutnj», w dniu 
23 Listopada. Koncert rozpoczęła «Lutnia» 
bardzo poprawnem wykon,aniem utworów: Di.ir
nera-«Zażegnanie burzy», Koschata- «Samot
ny» i Bellmana- «Humoreska» . Drugi numer 
stanowił występ naszego kwal:tetu smyczkowe
go (pp. Kallski, Gerber, St. Domański, W. Ma
linowski). Amatorów': po podniesieniu zasłony, 
powitano przedągłym grzmotem oklasków i 
obdarzono piękną, z artystycznym smakiem 
wykonaną, lirą, z białych żywych kwiatów z 
napisem: d{ wartetol'ri Piotrkowskiemu wdzięcz
na «Lut)lia Częstochowska». Kwartet grał 
dwa razy, wykonawszy: Kwartet.M 17 Haydn·a 
-«~Hyn» z kwartetu .\~ 7 Raf"Ca, Andante 
~J endelsohna i Allegro z 3-ej Suity Bacha. 
Każdy z powyższych utworów hył przyjmowa
ry z wzra.stającym zapałem 'i zawziętymi oklas
kami publiczności, tak że kwartet został zmu
szony do odegrania po nad program paru jesz
CZl' l1,ejszych numerów, z których szczególniej 
«Piosnka ludowa» i «Bajeczka» Komżaka wy
cieniowane bez zarzutu zyskały szczery po
klask -- Drugą atrakc~rją wiel:zoru był występ 
zna.nego naszego skrzypka - amatora p. Wło
dzimierza Kańsldego, lćtóry znakomicie olle
grał: «Arioso» G. Hollaender'a i «Ąlla Craco
Yienne» R. StatkolVskiego. \Yymownym dowo
dem sprawiedliwej oceny sko(lczonej gry pana 
Kallskiego były przeciągłe oklaski, bisowania 
i wręczenie mu olbrzymiego wiCllca laurowego 
z napisem: «Szanownemu soliście-wdzięczna 
Lutnia Częstochowska». Ra bis p. KalIski prze
ślicznie odegrał Mazllrka Kątskiego. zkoda 
tylko, że nie obyta widocznie z towarzyszeniem 
solistom akompaniatorka paraliżowala nieraz 
swobodną grę utalentowanego skrzypka. 

Po koncercie, -Lutnia pl'zyjmolrała, gościnnie 
przyjezdnych współuczestników amatorów \v 
.salach hotelu Angielskiego. Na pierwszy toast 
wice Prezesa «Lu tlli» , wzniesiony na uczcze-
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nie kwartetu Piotl'kowsldego, p. E. Gorber - Pod kołami pociągu. W piątek 29 b. Rb. ó, jako wygrany zakład od p. inży-
odpowiedział toastem r.a roz'l"ój «Lutni» Czę- m. o godz. 3 nad ranem, jakaś, o ile można niera \\~. złożono na wpisy szkolne. 
stocholVskiej. Wieczornica, na której raźno sądzić, przekupka, chcąc się przojechać pocią-
wywijali lutniści, przeciągnęła się do rana. giem towarowym, wpadła wraz z tlomokami Zamiast Jlumeru «Gwiazdkowego» po-

_ Pan E. Gel"ber zaproszony przez «Lut- pod kola parowozu i znalazła śmierć na miej- stanowiliśmy Irydać na no,,,)' rok Sumer No
nię» \Yarszawską, wyjeżdża II' d. 2 b. ll1. na scu. N az" isko jej do zamknięcia niniejszego u-oroczlly w zWJ'ldym formacie, ale w zwięk
koncert w Filharmonii, urządzony z racyi 1'0- numeru «Tygodnia» nic stlrierdzone. szonej objętności i z treścią urozmaiconą, pro
cznicy powst.ania «Lutni». - Nasze sługi. Do jakiego stopnia docho- sim y też uprzejmie naszych stałych i przygod-

_ Z częstochowskiego 'row. DobroczYIl- ~lzi _ ni?życzł~wość sług naszych dOIV.odzi ~'akt nych współpracowników o łaska \\'e nadsyłanie 
ności. Dnia 21 listopada ks. prałat LOl'en- JakI IllIał miejsce \I" U?leglym tygodmu "'.Jed- do rzeczonego numeru odpowiednich artykułów, 
towicz poświęcił otwarty przez To\\'. Dobro- nyn~ ze sklepów spo~yw('z.ych. . G:dy słuząca, najpóźniej na 20 grudnia. 
czynności dla Chrześcijan przytulek dla że- k~1pnvszy bułek do .śnladal1la slCdzlala,~ sk~e~ ~ 
braków wraz z domem zarobkowym. Przytułek ple okol? pół goclzll1y, sklepow~ z,~'róclła Jej 
mieści się na Częstochówco przy placu Wielul1- uwagę, ze b)' szł~ do domu, gdyz panstwo cze-
skim, IV domu. należ~cym .do Hady powiatowej ImJą ze r śn;a?al1lem: .. I., _ . 
Dobroczynno Cl pnbllczneJ. W przytułku zna- - \, lasnie dlatego llLC Idę, ze czekają od
lazło pomieszczenie tymczasem 17 starców rzekIa-odcl~odzę od ~owego Roku, a. tymcza
i lmlek. Ogólna liczba miejsc IV przytnłkn wy- sem muszę 1111 .Jeszcze nadokllczać! 
nosi 32. Na urządzenie przytułkll zarząd Tow. - Koszulki Ane."a zaprowadzone już zo
Dohroczynności wyznaczył rb. ·WO, resztę stały u II'szystldch latar11 l1liejsldcll. ?;yskal 
wydatków pokryly składki z rozprzedaży ta- na tem ogromnie i ,rygląd miasta i micszkall
hliczelc, zabraniających żebraniny domowej. cy tych dzielnic, ,,- kt0rych zaprowadzono 110-
Przytułkiem zarzącl~a komitet pod przewod- we palniki. 
nictwem ks . .Jamt. ?;aka i p. inżyniera Wla- __ Ubezpieczenia wzajemne. Z dniem 18 
dy.'ła,ra Koz~owsklCg~. . b. lll. rozpoczęto w naszej gubernii przyjmo-

Na ostatl1l~m posled:Wlllu zarząd.u To'~. wanie spraw, aktów i dokumentów ubezpie
D.obr?czpmOŚCl l~~stano':'lOno dla POI~rlęk~zCllLa czeniowych z zarządu gubernijalnego, oraz 
śloLll,ó." wyStąplC do ,,~a~zy o P?Z" ole111e na urzędólI" po I\'i ato I"ych '" porządkn, ustano
wydanl~ kalendarza .1Il10rmacYJnego p. t. wionym przez ministra spraw wewnętrznych, 
«Roczmk Częstochowski» n.a dochó~l Towa- tudzież stosownie do porozumienia się prezesa 
rzyst:va. l~alendarz ma wY.Jś~ w konGU, ~ 902 nowego zarządu ubezpieczeil wzajemnych bu
rok? l zawler~ć następl1jące dZlał.y 1) kosclOln~ dynlców od. ognia w Królest\\"ie Polskiem. 
~) l.n~ormacYJny 3) sprawozda~le z cz~nnoścl Czynności przyjmowania dokumentów IV 

IstlllQ)ących \I' Częstochowle ll1stytucY.1 spo- miastach powiatowych dokonYlvaja nOITO
łeCZ!l~'ch 4) popularne rozprawy z d~ledzl1lY mianowani taksatorowi e ubczpieczeil,' w piotr
h~g~eny, oraz dotyczące .spraw ()kOllOnll~znych kowskim zaś biurze ubezpieczCl'l delegowany 
mleJscowlch . 5) nekrologJ zm~rlych wybItnych inspektor głównego zarządu ubezpiez011 p. 1z]'-
obywatelt mla. ta G) ogłoszema. dor Andrunas. . 

Nalwy~sze nagrOdY, oaznaczenia, rangi i zmiany. 
- Otrzymali rangi: mdcIJ kolegijrtlnego: lekarz 

p-lu bQd:.:il1skiego, Uehnel i p. O. lekarza p-tu łódz
kiego, Wieliczko: radc!! dwom lekarz lll. Zgierza, 
Xeugebauer; sekretarza kolegijalnego: urzędnik do 
szczególnych poruczeó przy gubernatorze piotrkow
skim, olon in a; referent p-tu łódzk i ego . "Werner; 
pom. rCfl'fcnta p-t II pilllrko\l'~kiegD, 1'onn; sek1·"tarzo 
gnbcTllijalnego: sekretarz p-tu CZli~lucllolrskiego, 
Unger: 1'egistmtoHI kolegUaluego: arcllilrista p-lll 
łódzkiego , Gosii'iski; sekretarz 1Uagi~lratll m. RaIY)", 
Dąbski; nadzorca policyin~T przy fabryce Poznali
skiego II' m. Łodzi Adalllczuk; rell'irolYy policyi 
łódzkiej, Dane];cr. Zatwierdzeni \I. randze radc.1J 
hOH01'owego: lekarz m. Pabijanic. Bronielrskii lekarz 
p-lu ralrskirgo ,y ągrolrski. 

- Referent p-tu brzeziilskiegl\ ~ekrelarz guber
nijalny Stanislaw Obzewski, mianol"l"'any sekretarzem 
przy taksatorze ubozpieczenioll-ym na powiat brze
ziński. Wychowanice Cesar;;kiego warszawskiego 
uniwersytetu .i instytutu inżynierów komunikacyi, 
seluelarz kolegijalny, Antoni i\Iożdż)'iJ~ki mianolyany 
p. O. taksalora ubezpieczeJl I rZl,)du p-tu łódzkirgo 
z jwalyallli służbolYemi. 

Odlryta li'" dnin G listopada loteryja fantowa D t l Z d l l' t l • 
. , , • , l t ." t 'l ' , \ - os awa węg a. arzą w el pe ersuur- Z W"rsz"wy \\'spólI,-łas'cl'cl'el znalle' 

"l az z lU zec s a" lel11em ama Ol s nem na l zecz slde· zawarł __ o ak i d wiad' «K l' . r '" '" . ( ~ 
Tow. Dobroczynności przyniosła czystego zy~ku U ,. .' J s ę o u~e u YJe zaszczytnie drukarni estetycznej p. f. . «Las-
54(i rb. 53 kop. Ofiary zaś dobrowolne na- Sosn?1I leckI» ,-UIDOWę n~ dost.a" ę , ,~ęgla po kaner i Babicki» p. Władysła II' Babicki, brat 
desłane z powodu Joteryi stanowią sume 144 r. 1~ kop. za pu~ z następuJącenll t?\\alzystwa- stryjeczny obywatela piotrkolYsldego adwokata 

l R ,j • • nu eksploataCYj węgla w ZagłębiU Dąbrows- B b' l' . I . . t l k' 31 cop. azem dochód z tego zródła wynOSI l' S ' . I . ('.00· t' dó a lC \lego l wyc lOwal11ec plO r wws -lOgo 
690 b 84 l • ("lem: «. OSllOWIC ("lem» na v ySlęcy pu ,r, gimnazyjum, z powodu interesów familijnych 

r . cop. T . «Hr. Renard» na GOO tysięcy pudów, «\far- ustąpił ze spółki, wyjeżdżając z Warszawy. 
- Wybory. N a odbytem w ~zęstochoWJe szawskiem» na 500 tysięcy pudów. Towarzysze sztuki drukarskiej, żegnając p. 

w d. 25 b. m. T o~ólnem Zebrallll1 członków -- lV sprawie «Lutni» "W Pabianicach. B., jako starszego zgromadzenia, ofiarowali 
~owal'z!:<;t:va,«'~ zaJemnego kre~ytu», w):~rano Podjęte przez grono inteligencyi pabijanickiej mu grupę fotograficzną. 
~ako c~) I :1~t.Ol()"ÓI.' pp., Bełdowsk!ego, Ghh.s,o~a starania w sprawie uzyskania pozwolenia na 
l ?;~~1 O" skler-~, ~o, l ady _.,resz.l~ p~. ~o:~CZ) k, założenie towarzystwa śpiewaczego «Lutnia» - W Towarzystwie Ogrodniczem War
l\~alk~lsfeld, I ~ClOlkowsl~I" ~lel~)~I~II Sl~l, ,H~~ w Pabijanicach, nie uzyskaly zatwierdzenia szawskiem W miesiącu stycznil1 d. 17 i 18-go 
nlg, tiła~I e~a, 1'\e.uf~ld,. B1C1l1ackl l Szan.la,~sln~ władzy wyższoj. odbędzie się narada ,,"arzywników krajowych. 
do kOlTIlSyl reWIZYJneJ pp. Hertz, Mlzgwr l . " •• Przedmiotem tej narady będą: 1.) Wybór od-
WiewiÓrolVSJci. Budżet na pierwszy rok za- -:-: . Na z~r~ądz~~ąceg~ hel:baCHtrI~.lą klll:a- mian warzyw najodpowieclniejszych do hodowli 
twierdzono 7,000 rbl. W tych dniach nastąpi t~lYJum. t~zezwoścl w I\.~nstantyno" le, zaplo- w Królest"'ie Polskiem. 2.) Określenie i ozna
})oświęcenie lokalu i zarząd rozpocznie swoje szono Il1wJscowego pastol'1. p. RosenbClga. czenic które odmiany warzyw są pochod7.enia 
operacyje. - «Satm"u». Pan minister . karlHl pozwo- swojskirgo. :1.) {Tregulowanie handlu 'rarzy-

Sklepy kolejowe. Stowarzyszenie 8])0- lil Towarzystwu górniczo-przemysłowemu «Sa- wami ,,, miastach głólrnych. -1.) Sposoby i 
żywczo urzędników dr. żel. Wa.l'.-Wiedellskiej turn» wypllścić rb. 2,500.000 na 5 proc. obli- ułatwienia sprzedaż.v warzyw w llIiejscoII' DŚ
otworzyło już piąty sklep swój, w Częstocho- gacyjaclt z terminem amol'tyzacyi na lat 3G. dacJI oddalonych od miejsc w których się wa
wie. Jak się dowiaduje «\Yick»- otwarcie kil- - Rzeźnia łó<lzka. W slclacl gulJornijalnej rzywa wytll'arza w wielkiej ilości. Głównie 
ku taldch sklepów na większ~"ch stacyj ach ma komisyi budowlanej, która prz.vjmujc budynki będzie chodziło o zaopatrzenie mia t i okolic 
nastąpić ,,- początkach roku przyszłego. rzeżni łóclzlcirj złożonej z 30 gmachów, weszli fabrycznych. 5.) Clgi i ułatwienia II" przcwo-

Kra<lzież lvęgla. W ubiegły wtorek o radca gubernijalny p. ?;atajel"icz, budowni- zie .warzyw. G.) ::;poso~y przerabi.a~)ia i utnr.a
godz. 8 wieczorem podczas gdy pociąg towa- czowie pp. Waliński i Lemel1e, inspektor fa- lama warzyw śro?kanu domowenn l f~br!CZllle, 
rowy dochodził do tutejszej stacyi, II-skoczył na bryczny Wm'lkolv, weteqnarz gubel'llijalny Jako to: .1maszeolO . ogórków. SLlSZel1le Jarzyn, 
na wagon naładowany "'ę~dem jeden z pod- p. Kiszkol, oraz przedstawiciele władzy miej- l\.\r~szol1le. kap~sty 1 t. p. 
miejskich mieszl\ailcÓ"' i począł zrzucać węgiel; skiej. Przyjmowanie budynków komisJ'i doko- 1..: czestll1kaml mogą być. wszyscy h.odo",!;}" 
widząc, że został spostrzeżony, usiłował zbiedz, nywa się II" obecności prezesa zarządu Towa- ",~rz.yl\' lub tą sprawą zamteresowal1l. Zwo
lecz hamulco,,"y pociągu puścił się w pogoń i zdo- rzystwa rzeźni łódzkiej, p. Soltana, i dyrek- łUJe Ich Zarząd Towarz-ystwa, Ogrod: \Yarszaw
łał go schwytać. Złodzieja odprowadzono clo kan- torów tejże Ksawerego Jelskiego i Feliksa ~k~ego za pomocą, ogło~zen II" plsma?h lub 
celaryi naczelnika stacyi i pociągnięto do ocl- Kobierzyckicgo, przy udziale p. Nowickiego 1ll1l,ennych zaproszen (o Ile mu są Wiadome 
powiedzialności. budowniczego i inżyniera Dubeltowicza. adlesy tych osób). 

_ C ' ':, . ,. .obrady prowa~zone będą .w sekcyi ,mrzyw-
Wypadek z lampą. \Y tych dniach li, zek na lub. 300. :.\ 325 :vysta" lOny neJ, ale zebral1l mogą ohIerać z pomiędzy 

pm'lstwa Y 1)0 zapaleniu wieczorem laml)y przez .dom L~ndau e~ C-le i" ŁodZI, pł~tll! na siebie przewodnic2ącego i sekretarza. 
i pozostawieniu jej na stole s'zkło pękło i od- ~lece!ll.e J. Fogel pl~ez F .. ,Al~ksandlo" Icza Członkowie narad bez względu na to czy 
łamek jego prysnął w oko 3-ch letniego z~al~zlon,o w trch dl1l~cl~ I zlozono do ode- są lub nie są Członkami Tow. Ogrocl. "'ars. 
dziewczątka, oko przebite szkłem, natychmiast br ama " naszej Redakcyl. nie wnoszą z powodu tych narad żadnej 
wyplynęło. Dziewczynkę· '" obawie utraty - }{anon. Według świeżo zatwierdzonego opłaty . \Yszelal\O każdy z nich obowiązany 
drugiego oka. ochrieziono na kuracyję do rozkładu podatlm pobieranego od patentów jest najpóźniej na tydzień przed. tenninem na
Warszawy. handlowych i przemysłowych ID. Łodzi, zwa- rady, dać znać pismiennie do kancelaryi To\\'. 

- Wściekły pies. W dniu 19 b. m. w nego kanonem, ogólna suma tego podatku za Ogrod. Warsz. (Bagatela 3 '" \Yarsza'l'ie) że 
składzie drztlwa przy alei Aleksandryjskiej rok ubiegły wniesiona clo .kasy miejskiej wy- w naradzie udział przyjmie. 
wściekIy pies pogryzł ] 3 letniego Tomasza nosi 22 95 rb. 25 kop. Wyniki narady będą ogłoszolle w "Ogrod
Slcórslciego, syna stróża. Psa zdołano zabić. - Władza odnośna odmówiła pozwolenia niku Polskim", a w razie potrzeby w i.llnych 
Pogryzionego Skórskiego odesłano do za- na założenie w Łodzi nowego Towarzyst,ra czasopismach. Gdyby zaś "·ymagały one przy 
kładu d-m Palmirskiego w Warszawie. pożyczkowo-oszczędnościowego. . wykonaniu poparcia władz, Zarząd T-wa tako-
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we poparcie będzie się starał wyjednać, przed
stawiając wnioski komu należy, z odpowiedniem 

TYDZIEŃ 

Z BIBLIJOGRAFIl I PRASY. 

rzeczowem i zawodowem poparciem. «GAZETA WARSZAWSKA» z dniem l5-go 
_ Na rok 1!)o2 wakować będzie przy Towa- listopada zawiesiła swe wydawnictwo aż do czasu 

rzystwie Ogrodniczem Warszawskiem po ada ogrod-' uzyskania rozszerzenia programu. Odpowiednie po
nika objazdowego, wobec czego Zarząd Towarzy- danie wydawca i.. red~ktor. «Gazety ~Vars~awskiej» 
stwa ogłasza Konkw's na tę posadę, naslQpujący: p. St. Lesznow In \~mÓsl JUZ do ~łasclweJ władzy. 
1.) Ogrodnik objazdowy otrzyma rb. 360 rocznie stałej - WYDA WNICrWO «BLUS~CZU» założone 
pensyi od Towarzystwa, nadto, od osób wzywających prz~d trZl'dZles.tu laŁy przez p. 1!lchała .Gliicksb?r
go (lyel)'. określone reglllaminem (~zczegóły udziela ga ~ do oslatlllch czasow pozostaJ~ce w Jego posla
kancelarya Towarzystwa.) 2.) Kandytal winien znać ~alllu,. pr.zeszło obecnie na własnosć firm}' Laskauer 
ogrodnictwo ogólne, a nadewszystko sadow'nictwo i l Bablckl. . . . . 
warzywnictwo. 3.) Pierwszeńst\\·o \\' otrzymaniu N.owon~bywcy klerowll!-ctwo Ilteracklc tego pisma 
posady mają ogrodnicy uprzednio już pewien czas powlCrzylt p. l\1arYJanoWl Gawalewlczowl. 
czynni w roli objazdowych, a po za nimi tacy, ~ 
którzy pOzosla'i'l'ali W obo\viązkach ogrodników wiej
skicl!. 4.) Stający do konkursu kandydaci winni 
nadesłać do kancelalji Towarzy-twa (Warszawa, 
Bagatela 3): swe podania, krótki op is życia, wiado
moŚĆ. o stopnill wyksztalcenia, oraz kopje tiw iadectw. 
5.) Tennin nad 'ylania podaft oznacza się do 15 
Lutego 1 H02 1'. 

~~ 

Wiadomości ogólne. 

- Wolni słuchacze. Dotychczas do uniwersyte
tów przyjmowano wolnych słuchaczy, przyczem 
nie mieli oni prawa składać egzamin ów. Obe
cnie--jak donoszą «Peter. \Viecl.» - wolni słu
chacze llędą mogli na równi ze stuclellLami 
składać egzamin a i otrzymywać dyplom un i
wersytecki po uzyskaniu patentu gimuazyjal
nego. \Y pewnych razach, za N"ajwyższem po
zwoleniem, wydawaJle będą dyplomy naw 1 
bez ś",iadect\\"a dojrzałości. 

Gratyfikacyje kolejol'le. Zarząd kolei \Yarsza w
sko-\Yiedeilskit'j wniósł projekt, ażeby najwięk
szy procent gratJ'fikacyjny za rok bieżący sto
sowany llyl do pracowników, pobierających 
mniej, niż 500 1'(1). rocznie, mniejszy dla po
biorających nad 500 do 1,000 1'1.>. i najmniej
szy dla otrzymujących wynagrodzenie nad 1,000 
rb. rocznie. 

-- T~ryfa przewozowa. W celu popierania rozwoju 
handlll pomiędzy niektóremi okręgami fabry
cznemi w państ,,'ic-a Wschodem dalekim i 
portami perskiemi, wprowadzoą(~ będzie nowa 
taryfa na przewóz różnych ładunków w lJez
pośredniej kom lln ikacyi morsldej międzynaro
dowej aż do portów \\"Sc1lOdu dalekiego. Z ta
ryfy tej będzie korzystało 25 kolei; w tej licz
bie Warsz.- Wicd., Łódzka, Nadw. i Wa,rsz.
Peter. Wszystkie ładunki "IV tej komunikacyi 
skierowane będą na Odesę lLlb Nowol"osyjsk, 
zkąd staLkami floty ochotniczej żeglugi wschod
nio-azyatyckiej i rosyjskiej żeglugi handloweJ, 
drogą morską przewożone będą do portów i 
przystani na Dunaju, do zagranicznych portów 
na morzu Czarnem, do portów na morzu Mar
mora i Sródziemnem, do portów azyjaiyckich 
i afrykailskich i na morzLl Czerwonem, do portów 
na oceanach Indyjskim i Wielkim, aż do ro
sJjskich portów na Wschodzie dalekim. 

Słowa prawDy w "prawDzie". 

Z powodu niedawno wszczętej kampanii przeciwko de
moralizacyi ulicznej w \Varszawie, tak pisze poseł . Praw
dp w .\2 '12 tego pisma: . Zwykle ktoś, kto chce zło
żyć llUbliczne świadectwo swej niewllmości, kogo roz
drażniła natrętna zaczepka lub tylko widok ulicznicy, 
wreszcie ktoś, przed kim ona zbyt często sta,je jako 
mara przykrych wspomnień, wnosi skargę do trybunału 
prasy i daje hasło do wystąpień przeciwko < ćmom noc
nym. 'Ytedy rozpoczj'na się prawdziwie pospolite ru
szenie ... 

Właślu e teraz patrzymy na ten .szlachetny wybuch. 
Jeden z dzienników zatrąhil pobudkę do ataku na bez
czelne nocnicp, które uwija,ją s ię po ulicach uczęszcza
nych. Xatychmiast odezwał się cały zastęp oburzonych. 
N"aturalnie tryumf jest niewątpliwy - .ćmy> będq, po
konane. 

Ale jakkolwid;: wygrać taką, bitwę jest wielkim zasz
czytem, czy wszakże głowy, uwieńczone zwycięzkillli 
wawrzynami, nie powillllj'by pomyśleć o tem. ażrby nie
przY.Jaciel przestał istnieć i odradzać się') Przegnać 
wściekle zwierzę z jednej kryjówki do drugil~j. zamknąć 
trędowatego bardzo łatwo, a czasem bezpiecznie; ale cz\" 
nie lepiej, chociaż trudniej, byłohy zupełnie wytępić trąd 
i w' cicklizuę') :\[ścicielc ];rzj'\\,d na~zej 1ll0raIJvJ' ci chcą 
usunąć ćmy nocnc ' z ulic: czy nie uważalihy za sto
sowne zużytkować .woją l'llcrgiję na u~uuięcie ich z ży
cia'? Prawdopodobnie, z;tcny ~1anie, który dziś tak roz
paczli wie opędzasz się napaściom tego ohynnego roju 
pluga wyclt owadów, pamiętasz, że jeśli nie ty, to twoi 
znajomi i przyjaciele l,it'dyś bardzo ch~tnic go posw
kiwali, a na\\'ct bardzo czynuie pOlllnażali? Prawdopo
dobnie zgorszony obywatelu przyznajesz, że ta przeklę
ta in,;tytucyja jest stworzona dla mężczyzn i podtrzy
mywana przez mężczyzn? Prawdopodobnie słyszaleś lub 
widziałeś, że armija bezwstydnic, która tak obraża 
twoje uczucia, a nadewszystko twoje oczy, rekrutuje się 
z istot llodstępnie uwiedzionych, niecnie oszllkauych, 
nikczemnie porzucollycll. z ofiar męzkiej zwierzęcości, 
rozpasania, okrucieIlstwa i tego wla.śllie bezwstydu, 
który cię w tych ofiarach llajhardziej razi. Jeżeli zaś 
tak wyglą,da rachunrk sumienia męzk.iego i spOłeCZ1H'go, 
jeżeli wina, która wj'twarza hallbę, jest daleko większą, 
niż wina, która jf! nosi, czy z tego stosunku nic rodzi 
się prawo moraln(', które upoważnia skrzywdzone clo 
rzucenia krzywdzicielom nakazu: .Milczeć obłudnicy! 
:My cierpim~' strasznie za !laszą łatwowierność i omyłki, 
ale gdzie wasza pokuta za naszą mękę? 

Tak, mężczyzna powinien milczeć i obmyślać sposoby 
zmazalua srOlJloty-własnrj . Kto nalJrzód ujarzmił i~to
tę słabą i uczynił ją, podnirtą. używką i na,'ytcm swo
ich nallliętności, kto ją samolubnie wyzy~kał, upodlił, 
następnie zniesławioną wygnał po za granice ~poł eczell
stwa i prawa. ten nic może być jej surowym sędzią,. 
Anioł ~lJrawiedliwo:lci strą,ca go z tego siedliska i każ\' 
mu pOkornie stanąć w cllarakterzc pOdSądJlcgo-przcd 
kilU') Przed kobietą. 

Tylko ona moż\' i powinna podnieść glos skarżący: 
pokalana-przeciwko swemu pohańbieniu. czysta- prze
ciwko bczkamoj samowoli względem jej pIci. 

Nie przeczę. ~zanowne pauie, że widok jaskra\\'o 
ubrauj·ch. zuchwa,lych, cynicznych, natrętnych, rozpu
stnic jest bardzo llieprzyjemuy; ale wystawcie je sobie 
w iJillym obrazie. kiedy one są kuszone i oszukiwane 
przez obłudnych mężczyzn. kiedy zosta,ją wygnane z do
JllU rodzicielskiego. rodzą, skrycie nieprawe dzieci. które 
podrzucają \I' wagonach kol~i i bramach domów, kiedy 
hańba wypędza je ze społeczeństwa i pozbawia praw 
ludzkich, kiedy w J1~dzy i rozpaczy puka,ją do zakładów 
llajst raszniej;:;zrgo zarobku. kiedy lla ulicach. drżąc w 
zimuie i szarudze, żebrzą przechodniów raczej o Jitnść 
nad swojclII ubóstwom, niż o zachwyt uad swelll s[>o
IIi 'wieranem ciałem: wtedy dopiero, kiedy wpatrzycie 
się w ten obraz, piszcic ~kargi do dzienników. Wtedy 
jednak może uwierzycie. że gdyby na zaryglowanych 
wrotach piekła, w którem cierpiq, te pot~pienice. nic 
hyło llapisu: ci. którzy tu wchodzicie, porzućcie wszp[
k'l nadzieję - ono by z niego ucieklj·. 

LISTY OD REDAKCYI. 

Panu L. Pl. \I' Piotrkowie. Szaradj' przedkon
kursowe pOJJlieścimy ' w .\2:\~ 49. i 51 nasze!(o pisma, 
Dzi~ku.iemy! 

Ltcytacyje W o1r~Me gubernjj piotrkowskiej, 

działków. ziem~. naleźących do łódzkiej kasy miej~lci~i. 
oraz JllleJsca .\2 314 pod budkę dla sprzedaży wody 
sadowej, od sumy roczonej 89 rb, 25 kop. 

.- 19 lis~opada (2 grudnia) \I' magistracie m. Bę
dzma na dZlCrżawę w 1902 roku 25 miejsc do handlu 
na placach m. Będzina. 

~ 

posieDzenia sąDu zjadowego w 1902 r. 

Prezes sądu zjazdowego l-go okręgu w Piotrko
wie podaje do wiadomości, że posiedzenia zjazdu 
w ciągu l !J02 1'. odb)'wać się będą \v następujące 
dni mic~ięcy: 
W styczniu -7 (20), 8 (21). 10 (23), 10 (23), 11 

(2-+), 12 (26), 14 (27), l:) (28) 
i 16 (29). 

w l It t Y m -4 (17), 6 (18), 6 (Hl), 7 (20), li 
(21),9 (22), 11 (24),12 (25), 13 (26). 

w m rt 1'0 n -4 (17), 5 (18), 6 (H!), 7 (20). 8 
(21), H (22), 11 (24),12 (25), 13 (:2U). 

w kwietnin -l (14), 2 (15), 3 (16), 4 (17), ;j 

(18), 6 (lH), 8 (21), 9 (22), 10 (23). 
w rn aj 1(-·1 (14). 2 (F», 3 (16), 4 (17), 7 

(20), 8 (21). 10 (23), 11 (2-1), 
13 (26). 

IV czenocll-4 (17), 0 (18), 6 (19), 7 (20), 
(21), 10 (23). 11 (24), 12 (2:'», 
13 (26). 

w li p c tl-l (14), 2 (D), 3 (16), 4 (17). ;j 

(18),6 (I!!), 8 (21), 9 (22). 10 (23). 
w sierpnill -l (H). 3 (16), [) (18), 7 (20), 8 

(21), 9 (22), 10 (23), J:2 (2C», 
13 (26). 

we ltTześnin-2 (15), 3 (16), 4 (17), [) (18). fi 
(l!), 7 (20), !J (22), 10 (23), 
11 (24). 

w listopadzie-l (U), 2 (1:», 1 (17)". ~) (18), G 
(19),7 (20), 8 (21). ~l (22), 11 (24). 

w gmdllilt -2 (l~J). 3 (16), 4 (17), :J (Hl) 7 
(20), 9 (22), 10 (23), 16 (2!l), 
18 (31). 

Zaślubin.y panny Aliny ::Iladalillslciej. córki 
Lubolllira i N atalii z lIalaczki('wiczów z panem lzj'do
reJll GoldlllanuclIl. huchalterem kas~' powiatowej II Las
ku, odbyły się d. 26 b. m. o godzinie 12-ej rano. przed 
oltarzem :Matki Boskiej na Jasnej Górze. pOCZCIIl mat· 
ka panny młodej podcjlllowala or .. zak ślubny w Hotclu 
Angielskim. 

Szczęść Boże, młodej i dobranej parze. (l-l) 

Rozkład Zimowy pocią[ów na stacyi Piotrków 
od dnia 15 (28) Października 1901 r. 

Odchodzą z Piotrkowa: 
Do Granicy i Sosnowca Do Warszawy 

2 m. 41 w nocy kuryjcl". 
4 Dl. 2.J, w nocy osohowy 
9 m. 29 rano pocztowy 

12 m. 35 po poł. osobowy 
3 m. 15 po poł. osobowy 
5 m. 4 po poł. pospiesz. 
6 m. 25 po poło osobowy 
9 m. 47 wiecz. osobowy 

do Częstochowy 

PrzychOdzą 

Z Granicy i Sosnowca 

12 m. 25 w 110Cy osobowy 

3 m. 5 w nocy kury jer. 
5 m. 7 w nocy osobowy 
6 m. 20 rano osobowy 
8 m. 19 rano osobowy 

11 m. 3 rano osobowy 
l m. 32 po poło pospiesz. 
6 m. 2 wiecz. pocztowy 
7 m. 56 wiecz. osobowy 

do Piotrkowa: 
Z Warszawy 

11 m. 27 w nocy osobowy 

CENY ZBÓŻ 
za korzec wagi 'Warszawskiej 

podług sprawozdań "Okólnika Rolniczo-Handlowego". 

ZBOŻA 
Łódź I Piotrków 

Huble i kopiejki. 

Pszenica wyborowa ~G.00-6.40 L --
średnia r)':)') - 5.~ 

Żyto \Vj'borowe ) ) 
średnie )4.00-4.40 )3.75 4.10 

" 
Jęczll1iCJl browarny 4.30 ~3A,0-3.85 na kaszę 4.00 
Owies wyborowy ) ) 

średni. 
)3.70-4.00 l·OD - 3.30 

Groch warzelny ) 
6.70 

) 

" 
pastewny ) ) 

Proso 6.05 
Gryka. -UO 
Hzepak 11.60--12.10 

OJ. czasu skasowan ia. we \VłaclywosLoku 
«porto franca», miasta na daleldm Wschodzie 
na Syberyi, potrzebują wiele różnych towarów 
i wyrobów fabrycznych. Wouec tego w bcz
pośredniej komunikacyi z okręgami fabl'ycznemi 
petcJ"sbursl\i111, moskiewskim i KrólesLwa Pol
skiego włączono na W schoc1zie daleki 111 na
stępujące porty rosyjskie: Port-Artma, Whtdy
wostok, AleksaiHlrowsk, Korsalcowsk, Miko
łaje wsk na rzece Amur. Oplata za przewóz 
ładLll1kó\\' do tych portów jest bardzo nizka, 
np. oplaLa za przewóz puda wyroM", btLwel
nianyl'lL z Warszawy do Władywostoku bę
{Lzie wynosiła 1 rb. 5 kop., z ł~oclzi 1 rll. 
8 kop. "W "'ykazie to\\'aJ.·ó,,·, które mogą być 
prze\ro;i,one \\"edłl1g tej taryfy, wymieniono 
1 G2 nazw różnych " 'JToM", fabrycznych i 
rzemieślniczych, obejmujących całą prawic 
1)rodukcY.ię rahryczną w państwie rosyj Rki el11. 
Ładunek będzie II' drodze z Odosy du portów 
na dalekim Wschodzie 90 dni, pod wantnkie1l1 
dostawy ładunków do Odes.l' najpóiniej do d. 
2 -go styczn ia i do d. 28 lipea. 
-~ - 19 listopada (2 grudnia) w magistracie Ul. Lodzi sto chowie, 

na dzierżawę do l (14) października 1904 soku l8-stu 

Poleca się pierwszorzędny a tani 
notel Angielski w mieście Czę
w 1.>lizkości dworca kolei żelaznej. 

(O-:i ) 

• 
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DYREKCYJA 

Koloi ~olaznoj W arszawsko-WiodollSkioj. 
podaje do ogólnej w i adomości, iż stosownie do cyrkularza Zarządu 
dróg żeJazn)'clt z dnia 13/17 Sierpnia 1'. b. za Nr. 3425,1 149 ogło

Rzonego \'" .xl". 3(i Wiadomości Ministeryjum Komunikacyi i Nr. 
12H7 Zbioru Taryf, pasażer, który nie otrzyma swego bagażu w ciągu 

48 godzin od dnvili zażądania i nie zechce oczekiwać odnalezienia 
tako\rego, podaje na stacyji przeznaczenia piśmienne żądanie (122 
art. rs!. Ogólnej dr. żel. ross.)wypłacenia przypadającego mu wy
nagrodzenia (ar l. 07 1.Jsl.). Do żądania winien być dołączony kwit 
bagażo,,"y na nieotrzymane rzoczy. 

Po uply\Yie TRZECH dni od czasu })odania reklamacyi, stacyja 
przeznaczenia. uskutecznia wypłątę w wysokości wskazanej artyku
łem \lo l-st. Ogólnej osobie, która wystąpiła z żądaniem i przedsta
wiła. 1;:",i t bagażowy. 

Pasażer, życzący sobie zabezpieczyć prawo otrzymania bagażu 
po odnalezieniu tako\\'ego przez kolej, pod wanllJkiem jednak zwrotu 
otrzymanego już przezeil wynagrodzenia, "'in ien żądanie to zamieścić 
w reklamacyi, ze wskazaniem swego adresu. (1--1) 

Dla kaszlących i osłabionych Ekstrakt i Karmelki 

LELIWA 
(10-7) 

w składach Aptecznych I Aptekach. 

3 e 
DOM HANDLOWY 

S. T. EISENBERG 
w Warszawie, ulica Przejazd X2 1:3. 

filija ul. Graniczna ](2 17. 
Poleca na lla<)chodzą,cy ~CZOll II' wielkiul wyborze : zabawki dzi eci nne, 

ozdoby choinkowe, lJ1'zyb m'y kotyl~jonou;e, gl'y ped(~ (Jo giczne i 
tOW(~1·zy.';kie, towa ry galanteryjne' oraz materyjaly piśl1I i (' l lUe po ce1uwh 
1unia1·lww(~nllc1!. (4-4) 

Zatwierdzone przez JW. jUinistra Spraw Wewll\)trzl1ych i kaucyjollowanc 

pod firmą 

"Warszawskie Biuro Ogłoszeń" 
Otwarte w Warszawie przy ul. \\' ierzbowrj :\2 8, w]Jro~t Niecalej .- Tclcfonu ~ 416. 

l(antor otwarty od f.l-cj rano do lO-ej wieczór. 

Pracownia bielizny 

f. Dobrzelewskiej 
Wykonywa starannie i tanio. 

Za Parą, dom W-[W Szymailskiego, 
II-e piętro. (3 1) 

! Z WRRSZRWY! 
Była Krojczyni Magazynu 

BOGUSŁAWA HERZE 
otworzyła przy ulicy . Orłowskiej ., w domu 

W-go Wróblewskiego (2-1) 

Pracownię sukien damskich. 

PRZEPOWIADA 
przyszłość. odgaduj e przeszłość i teraź

n i ejszość 

)Yauczycielka 
polka, ]lotrzehną, jest na wieś do dwóch 
dziewczynck (10-cio i l~-to letuiej), dla 
nauki wszystkich JHZ('(!lII iolów IY zakre,ie 
IlI-ej i l V-ej ldasy giJllnazyjalncj, oraz 
muz)'ki. O adresie po,zukującego takiej na
uczycielki. poinformować się można w biu-
rze Redakcyi. (3-1) 

znalezione d. 27 września na Alei wprost 
browaru Bartenbacha, o ile się nikt po 
takowe nie zgłosi w ciągu miesiąca, ja 
niżej podpisany pTzyjmuję za swoje i będę 

prawnie adoptować. 
DziewczYllka wygląda na 3 lata, ma 

oczy jasno niebieskie i jasne włoski. 
Imię jej } [arya. 

(3-3) Józef lVIa·łecki. 

Fabryka OCTU spirytusowego 
J~ 6o~dfrr~tda 

ZA. POMOCĄ CHIROMA.NCYI 
KALENDARZE Józefa Ungra na r. 1902. o. Czużi. 

, » Hotel Wileńsl,i (Petersburska ul ica) 

w Piotrkowie, dom W-ej Popowskiej 
Poleca wyroby swoje, jako bez szkodli

wych przymieszek fabrykowane, czyste a 

KalBndarz Warszawski illustrowany 
POPI;LARKO JAUKOWY. 

\ \ \dany obecnie kalendarz na rok 1902 liczy 57 rok istnienia, mieści w sobie 
artykuły najcelniejszych IV literaturze pisarzy, obszerny dz i ał informacyjny i adresowy, 
taryf~ domów, przcpi~y pocztowe i telegraficzne. Cena k a l enda1'za k op. 5 0. 
'/, prze~yłką, pocztową kop. 75 . 

IOZ ~IE NN ~ K 
Cl'na egzemplarza ozdobni P oprawioncgo kop. 30. Z przesyłką 45. 

Do nabyc ia we wszystk ich Księgarn iach , Biurze Ogłoszeń Ungra Aleje Jerozolimskie 84, 
róg Marszałkowski ej , oraz w Biurze Dzienników Ungra, Wierzbowa 8, wprost N iecałej, 

O~oby zamieszl,ale Ha prowincyi. jeżeli pod adnscm wydawcy muleszlą, 1'ubla 
jedn eg o na pow~' ;iszc dwa kalendarze, otrzymają takowe f r anko. 

Adres: JÓZEF UNGER, Warszawa, Nowolipki 2406 (7 nowy) wprost Dzikiej. 
(W. B. O . • 'i~ 6918) (3-3) 

IV podwórzu, l -c piętro. (l - l) 

OSO BA 
inteligentna. godna zaufania, cnergiczna, 
taktowna, łagodna w obejściu, pracowita, 
wszechstronnie znaj ą,ca się na gospodar
stwie wiejskim i domowym; poszukuje Jlllej
sca do sa~odzielnego zarządu 
domem. Swiadectwa i rekomeudacyje 
chlubne. - Oferty przyjmuje ' fydzieil> 
piotrkowski dla M. G. > (3 - 1) 

BIURO NAUCZYCIELSKIE 

A~ Kar p~rf1lskJ~J 
w Warszawie, Szpitalna X2 3. 
Poleca: nauczycielki. bony, oficyjalistki 

Sprowadza cudzoziem ki. (52-4!l) 

Redaktor i Wydawca MU'osław Dobrzański. 

niedrogie. (52-·45) 
POWSZECHNIE ZNANY 

M"'" ~~ARAaO~~ ... 
ST. GÓRSKIEGO 

na wyniszczenie ODCISKÓW. 
Sprzedaż w Składach Aptecznych . 

« VENUS}) puder 
poleca się jako JJicszkodli wy, subtelny 
i niedostrzegalny. Sprzedaż wszędzie po 
15, 30, 50 k. i rb. 1. (20-7) 

Do dzisiejszego numeru dołącza się arkusz 
15 powieści p. t . 

«O l\II LIJ ONY». 

,1I,oaBOJleHO n eIlaypolO. W drukarni M. Dobrzańskiego IV Piotrkowie. 
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- I chcesz odszukać iej akt zejścia w tutej
szej parafii? 

- Tak, jak również akt ślubu z Walbl1rgiem. 
Sądzę, że tak \\" pierwszym, jak w drugim znajdę 
jakie wskazówki. .Może nawet ksiądz spisywałeś ten 
akt? 

- Nie, ja na tej parafii jestem dopiero od 
trzech lat. Poprzedni proboszcz mieszkał tu podobno 
ze czterdzieści lat i umarł jako osiemdziesięcioletni 

. starzec i on zapewne spisywał oba akta, jeżeli są 

oba tutaj. 
- Dla czegóżby uie miały być? 

- Ślub mógł być gdzieindziej wzięty, podob-
nież i śmierć mogła gclzieindziej nastąpić, a ciało 

tylko tu sprowadzono. Ale zaraz zobaczymy, kiedy 
ci tak pilno konsylijarzll. Książki są w zakrystyj. 
Poślę po nie Wojtka. 

- W zakrystyi są? myślałem: że tutaj? 
- O nie. Są to akta pierwszorzędnej wagi 

i dlatego l)l'zec1lOwują się w zakrystyi, silnie skle
pionej i (lobl'7.e zabezpieczonej tak od ogJlia, jak 
i od zło d7.iej a. 

Zatr"'Ymal się i począł się namyślać. 

- Wiesz co konsyJijarzll, nie bar([7.o mi się 
chce posyłać teraz \V nocy do zakl'ystyi. Zaraz urosną 
z tego plotki; llldzie we wsi zobaczą światło w koś
ciele i Rog wie co będą gadali-i tak już gadają 
niestworzone rzeez,r. Taka sprawa jak twoja, potrze
buje ostrożności i tajemnicy. Odłóżmy to do jutra. 
Zostaniesz u mnie, prześpisz się, a jutro pojdziemy 
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z wieżą ceglaną od frontu, zbudowaną jak baszta, 
z daszkiem śpiczastym, odrapany i opuszczony. Z boku 
rozciągał się cmentarz i przy resztkach światła nik
nącego' widać było z za żywopłotu krzyże czarne 
i parę białych pomnikó,y. Na cmentarz II szemrały 

także brzozy, i świerki szeleściały igłami swój pacierz 
wieczorny. Kolo plebanii, pokrytej wysokim, pękatym 
dachem gontowym, żywej duszy nie było widać 

i żaden głos, prócz krakania wron, wieszających siQ 
koło wieży, nie rozlegał się "\r tej sennej, rozpacz
liwej ciszy. 

Gdym dostał się na szczyt wzgórza, prm,-ie tuż 
pod bramą. cmentamą, jeszcze ohyartą, zatrzymałem 
się znowu i spojrzałem za siebie. Zrazu szukając 

Fryca na drodze, \!'iodą.cej do kościoła, ' nie mogłem 
go znaleźć i myślałem już, że zapewne siQ gdzie~ 
ukrył) by mnie lepiej śledzić, gdym go nakoniec 
sposh1zegł biegnącego pralyie pędem do wsi. ,Viatr 
wieczorny rozwiewał jego płaszcz czamy i cała po
stać rysowała się wyraziście na jasnym pasie nieba, 
u dołu horyzontu. Widocznie biegł do dwom, żeby 
dać znać swemu panu o tem, żem się udał do ko
ścioła. l ie ulegalo k"'estyi, że jeżeli l"~ kościele zdo
łam wykryć jaki ślad, jeżeli ten ślad istnieje, to 
wkrótce będę miał na karku Walburga i jego słu

gusa. Nie wątpiłem, że rozprawa '" takim razie 
może być śmiertelną., a ja jak na nieszczęście nie 
miałem rmyo] ,,-eru i jedyną moją broń stanowila 
laska trzcinowa z ołowianą gałką. Mimo to, posta
nowiłem się nie cofać, tylko robić swoje z determi-

o Milijony 14 
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nacyją, jakiej nie spodziewałem się znaleźć IV sobie. 
Byłem spokojny, jak gdybym siedział w swym gabi
necie, w starym domu "za wodą" "\y Kielcach. Za
mierzyłem tylko spieszyć się, by wprzódy, nim się 
spotkam z Walburgiem , mieć wszelkie potrzebne in
fo nn acyj e. 

Najprzód postanowiłem wejść na cmentarz i zo
baczyć czy czasem nie leży tu pochowana żona 
vVa[bllrga. Poszukiwanie mąje całkiem było zbyteczne, 
gdyż choćby nawet była pochowana, mogła nie mieć 

na grobie pomnika i nal)isu. Mimo to , jakby prze
cZllciem wiedziony, ruszyłem ku bramie cmentarn~j, 

ciągle otwartej, choć noc się robiła. Cmentarz przy
krzejsze na mnie jeszcze wywarł wrażenie, niż całe 

to samotne, smętnemi świerkami zarosłe wzgórze. 
I tutaj rosły licznie drzewa i ciemną, ponurą 

syl wetką rysowały się na ostatkach tych blasków, 
jakie błądziły jeszcze po niebie. Wiatr tu na wzgórzu 
silniejszy jak w dolinie, szemrał smutno wśród 

drzew, a wielkie czarne cienie tłukące się pod ich 
koroną , z\\'iększały grozę tego miejsca. Omijałem 

proste krzyże drewniane, sterczące na mogiłach 

chłopów zapewne, siermiężnej doli, która w grę 

i losy moje wcale nie wchodziła, a ruszyłem hl 
llv\'om białym grobowcom, wznoszącym się jak widma 
nieco na ubocw, zdala od chłopskich mogił. 

Jeden z tych grobowców, wyciosany w białym 
marmurze, przedstawiał genijusza śmierci, gaszącego 

pochodnię . Na płycie zewnętrznej podstaw.)' mieścił się 
napis złocony, którego jednak już z powodu ciem-
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jąca ten pokój, pełen nieładu i nieporządku. Zam
knął drz\-vi za sobą i podsuwając mi krzesło, śmiał 

się wesoło i mówił: 

- Pienvej bym się śmierci spodziewał, niż 
zobaczenia was li siebie konsylijarzu i to w takich 
okolicznościach. Zmiłuj się pan zkąll się tu wziąłeś 
po Jlocy i na cmentarzu i do tego w chwili, gdy 
przed trzema dniami jakiś zbrodniarz odkopał grób 
l nciął trupowi nogę? 

Z zapytaniem tego postanowiłem skorzystać 

i odl'azn księdza o wszystkiem objaśnić, nic l)rzed 
nim nie ukrywając . Tym sposobem i tylko tym spo
sobem mogłem załat"'ić interes, przed przybyciem 
Walbul'ga, który lada chwila mógł nadejść i który 
za!)ewne użyje wszelkich środków dla ukrycia zbro
dni, gdyż nie wątpiłem teraz, że na dnie cał~j tej 
sprawy, leży jakaś ohydna zbrodnia. Usiadłem więc 

i w słowach możliwie zwięzłych i treściwych, opo
wiedziałem księdzu całą historyję: jakim sposobem 
na skutek artykułu w «Daily News» począłem robić 
poszukiwania i do jakich rezu ltatón' te poszukiwania 
mię doprowadziły. Ksiądz słucbał bardzo uważnie, 

nie przerywając mi wcale, a gdym skończył, rzekł: 

- Dziwna historyja mój konsyl~jarzu, bardzo 
dziwna, jakby żywcem wyjęta z romansu kryminal
nego. Więc przypuszczasz, że osoba pochowana na 
tutejszym cmentarzu pod imieniem J lllii Walbllrg, 
jest tn'oją matką? 

-- Tak mi się zdaje. 
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